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Warszaw 


ZAGADNIENIE CENTROLEWU 


W roku 1930, wobec coraz wzia- 
słających zakusów dyktatorskich sa- 
nacji, PPS wraz ze Stronnictwem 
Ludowym i parłiami mieszczańsko - 
demokratycznymi utworzyła Centro- 
lew. Porozumienie to, mające na 
celu cbrone swobód konsiytucyj- 
nych, coraz bardziej gwałconych 
przez sanacyjny aparat rządowy, 
skupiło w swych szeregach żywio- 
ły demokratyczne, poczynając od 
socjalisów do mieszczańskiego cent- 
rum włącznie. 

Akcja Centrolewu wywołała żywe 
zaniepokojenie rządu, który zdawał 
sobie dobrze sprawę z tego, że tyl- 
ko konsolidacja żywiołów demo- 
krat,cznych w walce o prawa i 
wolność przedstawia dlań poważne 
niebezpieczeństwo. To też ten sam 
rząd, który nie przejmował się zbyt- 
nio zaówno akcją samej PPS -jak 
i Stronnictwa Ludowego, wystąpił 
teraz z ostrymi represjami, w wyni- 
ku których szereg przywódców i 
działaczy Cenirolewu znalazło się 
w więzieniu brzeskim. 


Zarówno represje rządowe, jak 
i brak głębszej solidarności mię- 
dzy Stronnictwem Ludowym a 
PPS spowodowały, że ówczesny 
Centrolew skończył się niepowodze- 
niem. Tym niemniej doświadczenia 
uzyskane wykazywały, że koncepcja 
była słuszna. To też próbowano po- 
wrócić do niej w okresie strz jku 
chłopskiego, ale niestety bezsku- 
tecznie, wskutek oportunizmu kie- 
rownictwa PPS. 

Zdając sobie sprawę z ogromnej 
wagi, jaką zagadnienie Centrolewu 
posiada dla sprawy demokracji i 
wolności w Polsce, staraliśmy się w 
naszej politycznej pracy konspira- 
cyjnej zmontować przede wszystkim 
trzon Cenirolewu, jakim w warun- 
kach polskich musi być porozumie- 
nie socjalistów i ludowców. Poro- 
zumienie takie udało się nam na- 
wiązać w początkach 1942r. Nieste- 
ty jednak ówczesne kierownictwo 
Stron. Lud., nie doceniając donio- 
słości współdziałania ruchu robotni- 
czego i chłopskiego, uchyliło się po 
pewnym czasie od współpracy z na- 
mi. Wiedy, nie rezygnując bynaj- 
mniej z pozyskania Ludowców dla 
wspólnej sprawy, podjęliśmy inicja- 
tywę utwor enia Centralnego Ko- 
mitetu Ludowego, który w założe- 
niach swych miał się stać ośrodkiem 
krystalizacyjnym Centrolewu w na- 
szym podziemnym życiu politycz- 
nym. Zadania te zostały wyraźnie 
ujęłe w deklaracji CKL z 7 marca 
1944 r. Próby pozyskania Stron. 
Lud., kierownictwo którego zaanga- 
zowało się w międzyczasie w Ra- 
dzie Jedności Narodowej, nie po- 
wiodły się, jak rówńież nie powiod- 
ły się nasze usiłowania przekształ- 
cenia londyńskiego rządu polskiego 
w duchu Centrolewu. 


W tym położeniu zastał nas wy- 
buch powsłania. Szybki rozwój 


| syłuacji politycznej wykazał nam, 


że nie można liczyć na przeobra- 
żenia rządu londyńskiego, idące 
po naszej linii. Nałomiast na wy- 


| zwolonych z pod okupacji niemiec- 
| kiej ziemiach polskich powsłał ja- 


| Centrolewem, 


| pracę, 


| wkrótce 


ko rząd tymczasowy Polski Komi- 
tet Wyzwolenia Narodowego, któ- 
ry wprawdzie jeszcze nie jest 
w pierwszym rzę- 
dzie dlatego, że pozyskał współ- 
pracę tylko części Stron. Lud., 
ale wykazuje, że wszedł na dro- 


| ge wiodącą ku stworzeniu Nie- 
| podległej i 


Demskratycznej Rze- 
czypospolitej Polskiej i zamierza 
drogą tą kroczyć. £latego też za- 
deklarowaliśmy mu naszą współ- 
gdyż jesteśmy przekona- 
ni, że ma on wszelkie dane, aby 
po uwolnieniu stclicy 
przekształcić się w rząd Cenirole- 
wu. W szerokim tego słowa zna- 
czeniu. 

HUT ESTEPA 


Zmory przeszłości 


Dowiadujemy się z radia, że w Pa- 
ryżu rozpoczął urzędowanie przedstawi- 
ciel Polski p. Aleksander Kawałkowski. 

Wiadomość ta musi obudzić zdumie- 
nie. Kawalko:s' i „rany jest w War-za- 
wie jako dyr-ktor departamentu perso- 
nalaego w Ministerstwie Oświecenia Pu- 
blicznego. Na stanowisku tym prowa- 
dził najobrzydliwszymi metodami poli- 
cyjnymi działalność wśród młodzieży 
akademickiej starając się utrzymać w 
wierności dla reżymu rozkładające się 
sanacyjne orzani:acje. Działalność tego 
pana, spotkała się ze sprzeciwem prof. 
Swietostawskiego, który jako człowiek 
osobiście uczciwy, nie mógł pogodzić 
się z metodami p. Kawałkowskiego i 
po objęciu teki ministra oświaty usunął 
go z Mini-terstwa. Wtedy p. Kawałkow- 
ski wylądował pod opiekuńczymi skrzy- 
dłami Becka i objął jeden z konsula- 
tów polskich we Francji, gdzie uprawiał 
„radosną twórczość” wśród naszych wy- 
chodźców. 

Na tym stanowisku zastał go wybuch 
wojny. 

Od tego czasu dużo się zmieniło, to 
też byliśmy przekonani, że p. Kawalko- 
wski zniknął już oddawna z powierzchni 
naszego życia politycznego i oto ze 
szczerym zdumieniem dowiadujemy się, 
że osobnik ten znowu wynurzył się na 


| jednym z czołowych stanowisk. 


ZRZUTY 


Ubiegłej nocy samoloty so- 


| wieckie dokonały zrzutów broni 
| i amunicji dla Warszawy. Jedno- 
Fcześnie przybyły wiadomości z 
| Armii Czerwonej. 
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Z FRONTÓW 


— Wojska sprzymierzonych w wyniku 
połączonej operacji oddziałów lądowych, 


| spadochronowych i morskich wtargnęły 
| wgłąb Holandii, zajmując miasta: Eind- 


| hoven, Tilburg i Nijmegen. 


Angielska 


| 9 


2 armia dotarła do Kenu w pobliżu gra- 
niey niemiecko-holenderskiej i dąży do 
obejścia od płn. linii Zygfryda. W dzia- 
łaniach tych bierze udział polska dywi- 
zja pancerna. 


— We Francji wojska kanadyjskie 
wtargnęły do Boulogne, gdzie toczą się 
walki uliczne. W rejonie na płn.-zach. 
od Akwizgranu aż do Trewiru wojska 


amerykańskie znajdują się na froncie 


| 130 km na terytorium Niemiec. Oddzia- 


ły 3 armii amerykańskiej po zajęciu 
Nancy kierują się między Wogezami i 
Ardenami w sronę Renu. 


— We Włoszech oddziały 8 armii 
brytyjskiej posunęły się naprzód na od- 
cinku adriatyckim. Walki toczą się o 
lotnisko w Rimini. 5 armia amerykań- 
ska wdarła się na odcinku Faenzy na 
froncie 10 km. w linię Gotów. 

— Na froncie wschodnim rozpoczęła 


| się w krajach bałtyckich wielka bitwa 


| miecki na przestrzeni 120 km. 


na odcinku Ryga — Dorpat. 
Armia sowiecka przełamała front nie- 
i posu- 


| nęła ok. 40 km. wgłąb. Zdobyty został 


| ważny węzeł 
| miach polskich 


zie- 
rozwija się pomyślnie 


kolejowy Wałk. Na 


| ofensywa ros. na płd. i pld.-wsch. od 


Sanoka. 


od- 


— Armia niemiecka rozpoczęła 


| wrót z Grecji. 


| Wisłę 


Nowe czynniki w położeniu 
wojennym Warszawy 


Otrzymaliśmy wiadomość, że w nocy 
z 15 na 16 b. m. na trzymanym jeszcze 
przez nas odcinku frontu czerniakow- 
skiego wylądował batalion z 1 dywizji 
pol im Tad. Kościuszki. Dzięki wspar- 
ciu tego batalionu, bohaterskie oddziały 
nasze mogły stawić dalszy skuteczny 
opór przewadze wroga. Wysłanie tego 
oddziału wskazywałoby, że dowództwo 
sowieckie zdaje się doceniać znaczenie 


| utrzymania przez nas chociażby małego 


przyczółka na lewym brzegu Wisły. 


| Fakt ten w połączeniu z sowieckimi 


przygotowaniami do przeprawy przez 


w okolicy Łomianki — Młociny 


| wskazuje, że w najbliższych już dniach 
| należy się liczyć z decydującym ude- 
rzeniem na Warszawę. 


Komunikat niemiecki z 20.1X podaje, 
że wojska sowieckie pod osłoną sztucz- 
nej mgły usiłowały 19.IX przeprawić się 
przez Wisłę, przyczem poszczególnym 


| oddziałom udało się przedostać na lewy 


| brzeg. Dalsze walki w toku. 


Akcja ta 


| wspierana była przez potężny 4-godzin- 
ny nalot sowiecki, skierowany na rejon 
| przeprawy i jego zaplecze. 


Wszystko to wskazuje, że chwila wy- 


| zwolenia Stolicy jest juz bardzo bliska, 


